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|| Nr 43 d Piotrków niedziela 4 marca 1928 roku Rok XIV, 


'wychodzi o godz. 8-ej rano z wyjątkiem poniedzialków' i dni poświątecznych 


ENUMERATA 


W SALI im. 


= miesięczna za 
w mieście i na prowincji 4 złote. 


„Dziennik Narodowy* wynosi 


KILIŃSKIEGO 


DŚCINNE WESTY słynnego ROSYJSKIEGO TEATRU) 
AMERALNEGO_ocd dyrekcją Włodzimierza SZUBINOWA 


SOBOTA, dnia 3-go marca r. 


ZAZDROŚĆ 


w 5-ciu aktach Arcybaszewa. 


NIEDZIELA, dnia 4-go marca r. b. 


NNA KARENINA 


w 4-ch aktach L. Tołstoja. 


Początek punktualnie o godzinie 8.30 wieczorem. 
lety w cenie od 5— 1 zł. wcześniej do nabycia w cukierni p. Borczyka, 


wyborczą! 


Demokracja i parlamentaryzm są za- 

i i siły i zdrowego roz- 

n j,a zarazem z troski 
dalsze losy tej demokracji i tego parla- 
Mntaryzmu. Dzisiaj tym skarbom nie grozi 
prawdzie b'zpośrednio żadne niebe:pie- 
wo, lecz przeciwnie, mają one wa- 

hi ponownego wzmocnienia się i od- 
meżenia przez nowe wybory, ale któż wie, 
irdy i w jakich warunkach odbędą się 
siępne wybory dla poprawienia błędów 
zadiedbań popełnionych przy dzisiejszych. 
A z punktu widzenia interesów demo- 
Imcji i parlamentaryzmu największe nie- 
apieczeństwo i właściwie jedyne niebez- 
zeństwo, jakie im grozić może, tkwi 
jdynie i wyłącznie w obojętoości dla nich 
mych obywateli, Demokracja bez demo- 
Matów, parlament bez parlamentarzystów, 
ory bez wyborców — to wszystko 
Jkcje, które prędzej czy później muszą ru- 
jako nieużyteczne i bezsilne. Nigdy 
nigdzie nie zdarzyło się jeszcze, aby kto- 
olwiek podniósł rękę na demokrację i jej 
rzedstawicielstwo, jeżeli obywatele okazy 
lali dla nich dostatecznie silne zaintere- 
wanie i przywiązanie, Wszystk'e zamachy 
fyktatorskie i cezarjańskie, wszystkie anty- 
mokratyczne przewroty nie były nigdy 
iczem innem, jak konieczną konsekwen- 
Mg faktu odwrócenia się opinji publicznej 
demokracji i wolności, odpływu demo- 


fatów z demokracji, wolnych z wolności. | 


le wszystkich tego rodzaju procesach za: 


ze wychodzi na to, że narody i społe | 


ństwa same budują sobie więzienia, sa- 
je zaryglowują je od wewnątrz, same za- 
iwają się w kajdany. Bajką jest możli- 
ość istnienia takiej siły, która mogłaby 
arzucić wielkiemu liczebnie narodowi to, 
lego on naprawdę nie chce, 
Komplikację tej prostej rzeczy stanowi 
tylko ta właściwość ludzkiej natury, że 
ie ona naprawdę cenić to tylko, co sam 
wiek zdobył, WOP, ofiarami oku- 
Goethe powiada, że «coś wygrał, otizy- 
lał w darze lub odziedziczył, to jeszcze 
sapracuj, abyś mógł posiadać». Jeżeli 


w życiu jednostki ludzkiej maksyma ta 
jest prawidłem, to w życiu narodów jest 
ona żelaznem, niezmiennem prawem. Na- 
rody cenić umieją tylko to co same zdo- 
były i to cenią tę zdobycz tem wyżej, im 
więcej za nią zapłaciły. 

Legjoniści śpiewywali ongiś na poły 
żartobliwie na poły zsś z gryzącą ironją 
pod adresem społeczeń-twa biernego i w 
tej bierności upatrującego szczyt cnoty i ro 
zumu politycznego: «Ni z tego ni z owego 
będzie Polska na pierwszego», I jeżeli 
właśnie krwawy i ofiarny wysiłek tych sa- 
mych Legjonistów sprawił, że w odniesie- 
niu do Polski bolesny ten żart nie może 
mieć zastosowania, to jednak o demokra- 
cji, powszechnem głosowaniu, równoupraw- 
nieniu kobiet i pół tuzinie inoych drogo 
cennych praw i wolności potrzeba powie- 
dzieć, że spadły one nam istotnie «ni z tego 
ni z owego», jiko dar ducha czasu, za 
który nie potrzeba było płacić żadnemi 
ofiarami. O każde z tych dóbr gdzieś kie- 
dyś lały się strumienie krwi, dymiły bary- 
kady, Do Polski przyszły one pewnego 
dnia gotowe, pięknie opakowane niby my- 
dełka gotowe do użycia dla tych, którzy 
wogóle myć się lubią i umieją. 

Ale właśnie mimo *i:nego i szlachetne- 
go zapachu tych mydełek i wszystkich in- 
nych ich wysokich zalet nie wszyscy oka- 
zują się chętnymi do ich używania. Uwa- 
łają widocznie, że skoro nie można ich 
jeść, niema co zabawiać się niemi. 

Przy wyborach przed pięciu laty ab- 
sencja wynosiła blisko 30 procent. Trzy- 
dzięści procent znalazło się takich obywa- 
teli, którzy wogóle nie chcieli.. być oby- 

watelami, Trzydzieści procent demokracji, 
wpływu na państwo, wolności i prawo- 
rządności zawisło wtedy w powietrzu, wy- 
leciało przez okno, stało się niczem i ni- 
czyjem. 

Według ogólnego zdania obserwatorów 
obecnej kampanji wyborczej, procent tych 
obywateli, którzy nie zechcą być obywa- 
telami, gotów terz być jeszcze wyższy, 
jeszcze większy szmat demokracji, wolno- 


| dalny. 


1 wierss milimetrowy jednołamowy (strona 4 szpalty) 40 groszy 
szp.) — 36 groszy IVstrona (str.8 szpalt) — 30 grosty 


świątocz 


ści i praworządności może być wyrzucony | 
na śmietnik jako nieużyteczny, bo nieja- 


I w tem tkwi największe niebezpie- 
czeństwo, jakie może wogóle grozić demo- 
| kracji i parłamentaryzmowi. Organy, któ- | 
rych się nie używa, zamierają“ Nawet naj- 
piękniejsze teatry muszą ostatecznie zostać 
zamknięte, jeżeli widzowie przestaną do 
nich uczęszczać. Niema aktora tak znako 
m tego i tak przejętego z*pałem dla swej 
sztuki, któryby decydował się grać już nie 
stale ale chociażby tylko dość często przed 
pustemi krzesłami. 

Niszczy i wyrzeka się swego prawa ten, 
kto przestaje go używać, Pojęcie przedaw- 
nienia istnieje także w prawie poli- 
tycznem i obywztelskim z tą różnicą, że 
tu owo przedawnienie występuje o wiele 
prędzej niż w prawie cywilnem lub kar- | 
vem, Aby utracić prawa posiadania na ja- 
kiej rzeczy potrzeba całych lat trzydzieści. 
Aby utracić jednak prawa polityczne, wy- 
Starczy nieraz jeden dzień, jeden akt wy- 
borczy zaniedbany, przespany lub wykona- 
ny niedbałe, bez namysłu, bez pietyzmu, 
«na hura» czy «na hecę>, 

Dlatego ci, co w niedzięlię zamierzają 
zostać w domu, zdała od urn wyborczych, 
niechaj nie łudzą się, że ich tam na praw- 
dę nie będzie. Oni mimo to zjawią się 
w lokałach wyborczych, zaciążą na wyniku 
wyborów nie tylko jako martwy balast, 
ale co gorsza, jako.. przeciwnicy samej 
instytucji wyborów i tego wszystkiego, co 
one mają wyrażać i czemu służyć. Niech 
się nikt nie łudzi, że w politycznem ży- 
ciu istnieje jakieś <alibi» uwalniające od 
odpowiedzialności, Kto nie głosuje, ten 
jednak głosuje i to bardzo mocno głosuje, 
tylko nie przeciw tej lub owej pa:tji, ale 
przeciw całemu ustrojowi, przeciw demo- 
kracji, przeciw Sejmowi i jego prawom. 

Kto w niedzielę zostanie w domu, nie- 
chaj potem nie narzeka, pozbawi się on 
bowiem prawa nie tylko głosowania lecz 
także i narzekania, 

Demokracja i wolność przyszły do nas 
<ni z tego ni z owego»; dostaliśmy je za 
darmo w porównaniu z tem, co inne na- | 
rody za te skarby płaciły. Jesteśmy w tem 
szczęśliwem położeniu, że wystarczy tylko 
zwyczajne poszanowanie tych skarbów, 
aby je zatrzymać, Obyśmy w niedzielę 


| 


wszyscy złożyli egzamin z tej tak prostej | = 


i łatwej umiejętności. , 


OE ECA 


SPECJALISTA 
CHORÓB WENERYCZNYCH i SKÓRNYCH 


D: MU. I. FAJMAN) 


Ulica paean 67, ll-gie piętro. 
Godziny prz 6 12—2i 4h — 7. 
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| 


D-r med. L. Mańkowska 


choroby wewnętrzne, 
kobiece i akuszeryjne 


Przyjmuje od gł10—11 rano ijod 6—7.p. p 


— ul. KRAKOWSKA 7. 


Cas udnynii pronumoratą! 


ch, jak równ, + ogł. liczbowe, dolicza się 26 prz 
komun, nst-i. pryw, i społ. podlegają _ pło 


Prawo małżeńskie we- _ 
dług intencji Kościoła 


Z Poznania donoszą: Na czarnej 
kawie, wydanej onegdaj w sali woje- 
wództwa, min. Romocki w odpowie- 
dzi na słowa powitania b. senatora 
Szołdrzyńskiego, wygłosił przemówie- 
nie, w którem sprecyzował stanowis- 
ko rządu Marszałka Piłsudskiego do 
kościoła katolickiego, zaznaczając mię- 
dzy innemi, że intencją rządu Marsz. 
Piłsudskiego jest dobre współżycie ko- 


|ścioła z państwem, a między inneni 


uregulowanie prawa małżeńskiego we- 
dług intencyj kościoła. Przemówienia 
tego wysłuchali zebrani z wielką uwa- 
gą i nagrodzili je hucznemi oklaska- 
mi. 

Po czarnej kawie minister opuścił 


| województwo i udał się do Bydgosz- 


czy. 


Rokowania 
polsko-niemieckie 


Onegdaj prezesi delegacji. polskiej 
i niemieckiej, pp. min. Twardowski i 
min. Hermes, odbyli długą konferen- 
cję na temat dalszego rozwoju roko- 
wań handlowych polsko-niemieckich, 
Konferencja dała wyniki zupełnie po- 
zytywne doprowadzając do ustalenia, 
iż dnia 15 marca rozpoczynają prace 
wszystkie komisje i że pracować bę- 
dą w Warszawie. Do tego czasu pro- 
wadzone będą przygotowawcze nara- 
dy sfer gospodarczych niemieckich w 
Berlinie, które mają się zakończyć 
przed wymienionym terminem. 


Kalendarzyk wyborczy 


4 marca. Głosowanie do Sejmu, 

7 marca. Posiedzenie okręgowej 
komisji wyborczej w celu ustalenia 
zaj wyborów do sejmu (art. 87 
ust. 1). 

11 marca. Głosowanie do Senatu, 

14 marca. Posiedzenie okręgowej 
komisji wyborczej w celu ustalenia wy= 
niku wyborów do senatu (art. 87ust.1). 


Str. 2. 


| 
Z qYCZKA | 
RY PECECA | 
ROV 
T Jast mila dia wstysthichi sprawia astetyes 
newmichie. Tylko zdrowe dzieci mogą wypłądać Świe 
torładnie. Dawaj twym mateństwom regularnie ce 
Jakis przeciąg czasu Emulsje Scola, zawrerejącą wita- 
minya otrzymasz zadziwiające wyniki Emulsja 
ń jest przygotowana odpowiedhio 2 trenu w połączerńa 
tsałerni wapniti fasforui posiada smak bardo przy: 
mny. dądej w aptekach i składach aptecznych | 
zykoorygimalnej EmulsjiScotta. 3 | 


Sejmik Piotrkowski nie będzie 
rozwiązany 


Pan Minister Składkowski oćmówił podpisania dekretu 
WARSZAWA. (Telefonem od naszego korespondenta). 


Ze źródła najbardziej wiarygodnego otrzymałem wiadomość, że g 


starania o rozwiązanie Sejmiku Piotrkowskiego, w którym Stronnictwo 
Chłopskie posiada zdecydowaną większość i cały swój Wydział, pozo- 
stały bez rezultatu. | 
Sejmik rozwiązany nie będzie. | 
Minister Spraw Wewnętrznych Składkowski odmówił podpisania | 
odnośnego dekretu, przedstawionego mu przez Urząd Woj. w Łodzi. | 


Wiadomość ta jest zgodna z prawdą. Wydział Sejmiku Piotrkowskiego | 


zwołany został na środę dla załatwienia spraw bieżących. 

Ozromne zainteresowanie budzi fakt, jak ułoży się stosunek dotychczaso- 
wego Wydziału do swego przewodniczącego p. starosty Kaczyńskiego i do 
p. D. Dratwy, gdyby tenże nie uzyskał mandatu do Sejmu i zmuszony był 
wrócić na. dotychczasowe stanowisko inspektora samorządu. 

Dochodzą nas słuchy, że ci wójtowie i pisarze gniinni, którzy zaanga 
żowali się podczas wyborów politycznie za kandydaturą insp, D. Dratwy, 
będą „cienko śpiewać”, wobec utrzymania Wydziału i Sejmiku w składzie 
dotychczasowym. 


| znanych osobników, którzy steroryzo- 
|wawszy obecnych drukarzy i pracow- 
ników, zrabowali drukujący się mater- | 


Straszna zemsta 


| mu, 


|iał wyborczy polskiego bloku katolic- | 
ko-narodowego w Łodzi (lista nr. 25) 
| poczem wraz z łupem w postaci 20,000 | 
„ostrzeżeń* w formie odezwy, oraz | 


przemytnika 


W Działoszynie pow. Wieluński, 
terunkow: licji państw, Frącz- | WRC 
lewica i Poue straży skar- | 1.500 afiszów wyborczych wsiedli do 
bowej, Paradowski ie Frączkowski w | oczekującej ich „przed drukarnią tak- 
poszukiwaniu za przemyconemi z za- | Sówki, i umknęli w niewiadomym kie- 
granicy towarami udali się do miesz- | Tunku. | à | 
kania lcka Klepera. Po kilkunastu minutach przybył | 
W mieszkaniu prócz: Klepera było | do drukarni Freilicha kierownik urzę- | 
jeszcze dwóch mężczyzn. Kleper stał | du śledczego, nadkomisarz Weyer i| 
nad otwartą piwnicą, z: której doby- kilku wywiadowców, którzy po prze- | 
wała się woń eteru. Policja wobec słuchaniu obecnych, „wszczęli docho- | 
tego przystąpiła do rewizji. | dzenie celem wykrycia sprawców na- 
W tym momencie Kleper zapalił padu i rabunku w drukarni. 
zapałkę, wywołując żywiołowy pożar. 
Ogień objął cały budynek, W pło- 
mieniach zginęło troje dzieci Klepera, 
9 letnia Małka, 7-letnia Ryfka i 11- 
letni syn Herszek. Ciężko poparzeni 
zostali Frączkiewicz i Paradowski. 8 o- 


sób zostało lekko rannych. Banku Rolnego 


Galy budynek spłonął, Podczas) Dotychczasowy naczelnik wydziału | 
pożaru miały miejsce silne detonacje. | polityki kredytowej w departamencie 
Straty obliczają na 15.000 zł. | obrotu pieniężnego ministerstwa skar- 
— |bu oraz komisarz rządowy banków 
|państwowych p. Teofil Narbutt objął | 
|dnia 27 lutego br. stanowisko dyrek- | 
|tora Banku Rolnego. Minister skarbu 
| wyraził p. Narbuttowi, który jest wy- 


Tajemniczy napad na 
drukarnię | bitną siłą fachową, w osobnem piś- 
|mie gorące. uznanie ij podziękowanie | 


W godz.'fpołudniowych wtargnę- |za nader owocną, pożyteczną i pełną | 
ło do drukarni Freilicha przy ulicy | poświęcenia pracę w ministerstwie skar- 
Piotrkowskiej 101 w Łodzi, kilku nie- | bu. 


(Nowy dyrektor 


| Zamoyskich, którzy tak chlubną mają kar- 
| 


„DZIENNIK NARODOwWY* 


Cofnięcie celebratu 
ks,saBrrodziczowi | 


Jak*wiadomo, J. E. ks. arcybiskup 
wileński zakazał księżom w' archidje- 
cezji wileńskiej kandydowania do sej- 

z powodu, że na obszarze tej 
archidjecezji jest zamało księży do pra- 
cy duszpasterskiej, W związku z tym 
zakazem jest list następujący, który J 
E. ks. arcybiskup metropolita wileński 
Romuald Jałbrzykowski, wystosował | 
do ks. kan. Borodzicza: | 

„D. 11. IL. 1928 r. Ne 640. Do| 
przewielebnego ks. kan. Józefa Boro- 
dzicza, w Wiinie, ul. Wiwulskiego 12.8, | 

Wobec tego, że ks. kanonik, po- | 
mimo wyraźnego zakazu kandydowa- 
nia do sejmu, w myśl par. 4 kan, 
139, kandydatury swej nie wycofał, 
przeto odwołujemy udzielone ks. ka- 
nonikowi d. 31. l. rb. Ne 463 upraw- 
nienia, zabraniając spełniania jakichkol- 
wiek czynności kapłańskich i zakazu- 
jemy. dalszego pobytu w granicach 
archidjecezji wileńskiej. 

+ R. Jałbrzykowski 


arcybiskup metropol'ta 
Ks. A. Sawicki. | 


kanclerz Kurji* 


Z pism i książek | 


Bibljoteka Narodowa poświęciła 
kilka ost:tnich tomów wiekowi XVIII, któ- | 
rego poznanie jest nam dziś tak koniecz 
ne, gdy nawią'ujemy nową niepodległość 
do dawnej. Na dobry pomysł przyszedł 
Dr. J. Feldman, by zilustrować «Czasy sa- | 
skie» (N2 110) dokumentami dziejowemi 
stanowisko kościoła, obyczajność i umy 
słowość i oświecenie pokolenia Augustow- 
skiego, wyjątkami z dzieł ówczesnych zo- 
brazował kierunek refurmatorki i sądy ob- 
cych o nas. 

Drugi historyk Wład. Konopczyński 
(w N2 102) również źródłowemi dokumen- | 
tami oświetlił «Konfederację barskę», prze- | 
d'ukowując dokumenty z rękopisów z Os- 
solineum, Akademji Umiejętności, Czar 
toryskich, paryskich książnic itd. Dla po- | 
znania epoki oświecenia w Polsce oba dzie- 
ła dziś wielkiej wartości i zna zenia, | 

Literackiem dopełnieniem drugiego dzie 
ła jest «Poezja baroku» (N2 108) objaśnio- | 
na i 138 poematów zawierająca. Pref. Kol- | 
buszowski rozdzielił ją na działy: religijny 
patrjotyczny, satyryczny i królewski. Ogło- | 
sił wiele z utworów po raz pierwszy, do- | 
dając tym sposobem do oryg'nalności uję- 
cie tematu wydania. 

Dawno już wyczerpane Rzewuskiego | 
«Pamiątki Soplicy» ogłosił teraz i udosięn- 
nil Zygm. Szweykowski (w tomie N2 112), 
Wydanie to oparte jest © autograf, a wię 
najwierniej oddaje pierwowzór. - Obfite u- 
wagi wstępne i objaśnienia podnoszą war- 
tość i dzieła i wydania w oczach miłośni- 
ków piękna starego. | 

Z rękopisu wydane też zostało <Życie | 
moje» (N2 106) Józefa Wybickiego w opra- | 
cowaniu naukowem Adama Skałkowskiego. | 
Do biografji dodał autor wspomnienie o 


tę w dziejach Polski XVIII wieku. 


Tomiki powyższe związane wspólną | 


| myślą przewodnią, stanowić mogą całość 


odpowiednią: nawet na upominek młodzie- 
ży maturantis, 


Na Węgrzech 
a w Polsce 


| runki policyjne. i 


bu na 1 miesiąc więzłenia za zbrodi 
zniewagi państwa. 

(Gdybyśmy u nas w Polsce ché 
li stosować ten sam rygor sądów wj 
bec wszystkich, którzy Rzeczy pospolif 
i narodowi polskiemu w haniebny nii 
raz sposób urągają, to chyba połow — 
mieszkańców Polski musiałaby się dł 
stać do kryminału — Uwaga Red 


Strajk w wyższych 5 
uczelniach 


Wczoraj' przed gmachami wyższych 7 
uczelni warszawskich panował od wczę 
snego ranka ruch i zamęt. Grupy stigizi 
dentów pilnowały, aby do gmachój'st 
nikt -nie wchodził i aby tem sametP'> 
przeprowadzono uchwalony przez wię, 
strajk demonstracyjny,  protestującjrz. 
przeciw represjom ze. strony walke 
administracyjnych. Inae grupy próbgde 
wały dostać się na dziedziniec, Tufi 
do gmachów. Zajść poważniejszyci >, 


nie było. fo- 
Do uniwersytetu wkroczyli rankiem ny 
studjujący na wydziale lekarskim ucz k< 

niowie oficerskiej szkoły sanitari 
Weszli oni w ordynkach wznosząc $ k 
krzyki na cześć rządu. Atoli do wý sz 
kładów nie doszło, jedynie do VIll ®' 
|audytorjum zgłosiła się grupa studi A 
tek, oczekując na profesora. L 
Do politechniki próbowało wejść w 
również kilkunastu akademików, | i 
i 


znaleźli oni ogłoszenie rektora o 
wieszeniu wykładów na dwa dni. 

W Wyższej Szkole handlowej w 
kłady nie rozpoczęły się, poza jedni 
audytorjum, a studenci szkoły głów: 
gosp. wiejskiego naogół się nie z 
wili w uczelni. 

J. M. ks. rektor Szlagowski 
proponował p. ministrowi oświaty, 
by dla uspokojenia sytuacji wykładó! 
nie odbywać przez dwa dni. 

Z rozporządzenia Ministra Oświeł 
ty zostały wykłady we wszystkić 
uczelniach wyższych zawieszone. 

W pobliżu, wszystkich wyższyc 
uczelni skonsygnowano liczne posi 


SOCZYSTE 
= i SMACZNE 


CO WOLI(II--zżęee 


CZY CIERPKIE GŁĄBY i ZIEL- 
SKO, ZWANE WARZYWAMI? 


Naturalnie. że wolicie to, co 
jest smaczne i dobre, bo to 
nam służy, co nam smakuje. 
Soczyste i delikatne warzywa 
otrzymacie z nasion „Granum“ 


Zamówcie nasiona u nas! 
Już czas! 


„WRA 


Hodowla Nasion 
Selekcyjnych, 
Warszawa, Plac 
Napoleona Ne 6 


OFIARY 


Zamiast kwiatów na grób ś. p. 


Skończył się w Budapeszcie pro= | Elżbiety Lipińskiej złot. 50 na T-wo 
cës tapicera Haindla i niejakiego Schuel- | Dobroczynności dla Chrześcjan w miej- 
lida, oskarżonych o znieważenie naro- | Scu składają Braulińscy. 
du węgierskiego. Wyrazili się oni głoś | 
no w restauracji, że Węgrzy są głupi 
i nie rozumieją się na wielu rzeczach. | 
Oskarżeni wypierali się podobnego o- Bolesław zamieszkały we wsi Gazomia, gm. 


dezwania, jednakże świadkowie Obcią- | pogusławice. Powyższy doki i 
żyli ich, wskutek czego sąd skazał o- | Ma CE] E WE 


ginęła książeczka wojskowa wydana przez 
PKU. Piotrków na nazwisko Suńta 


„ KONJAKI 

w. 5.0. P. "© 
Jubileuszowy — Rés. Spéciale 

Winiak Médicinal — Winiaki mieszane 


KRONIKA 


KALENDARZYK 
Dziś Kunegundy 
Jutro Kazimierza 
Wschód słońca g. 6,30 
Zachód o godzinie 4,40. 


— Niema już socjalistów w Ra- 
miejskiej Będzina. Klub socja- 
Er w będzińskiej Radzie miejskiej 


ał istnieć. Dotychczas składał się on 
ch członków, z których jeden prze- 
Ji od endecji, drugi do komunistów, 
i zaś opuścił Będzin, zmieniając miejs- 
jamieszkan'a wobec czego stracił man- 
Radny PPS. Herchold, który przeszedł 
gndocji, oświadczył na ostatniem po- 
eniu Rady, że: <opuścił klub PPS, po- 
kat nie wywiązuje się on ze swych za- 
zadawalając się składaniem niereal- 
obietnic i usiłuje korzystać z wyni- 
| cudzej pracy», 

rzy ischias (zapaleniu nerwu 
szowego), po zażyciu zrana naczczo 
lanki naturalnej wody gorzkiej Fran- 
gł Józeta, następuje lekkie obf te wy- 
finienie, do którego przyłącza się póź* 
i przyjemne uczucie wypróżnienia się. 
Marskie pisma specjalne stwierdzają, iż 
Franciszka Józefa działa trwale 
tnia przeciwko przekrwieniu wątro- 
jelit, jak również przy hemoroidach, 
fierpieniach gruczołu krokowego. 


Obrabowanie poczty 
w Radomiu 


ladeszła wiadomość o rabunku 
lókonanym na poczcie w Radomiu. 
Niewyśledzeni sprawcy przy po- 
y wytrychów dobrali się do lokali 
iirowych poczty, poczem przy po- 
narzędzi kasiarskich rozpruli ka- 
gniotrwałą i zrabowali całą znaj- 
Ującą się w kasie gotówkę w kwo- 
#112 tysięcy złotych. 
Śledztwo prowadzone jest prze po- 
ię miejscową oraz warszawskie wła- 
£ bezpieczeństwa. 


Z miasta 


— Głosowanie rozpoczyna się 
„niedzielę 4 b. m. o godz. 9 ej rano 
potrwa bez przerwy do 9 wieczór. 
lyborczynie i wyborcy powinni nie 
ekać z głosowaniem do ostatnich 
pdzin, kiedy przed lokalami wybor- 
ymi będą się tworzyć ogonki, lecz 
pieszyć jak najwcześniej do urn wy- 
brczych. 

~ W poniedziałek w godzinach po- 
finnych wydamy dodatek nadzwy- 
zajny z tymczasowymi wynikami wy- 
tów w okręgu Piotrków—Brzeziny 
kraju. 


 — Gościnne występy w Piotr- 
owie rozpoczął wczoraj w sali Kiliń- 
lego Teatr Rosyjski przedstawieniem 
É „Wiera Mircewa* Urbarowa. Zes- 
ł artystów przedstawia się bardzo 
rzystnie. Gra stoi na wysokim po- 
omie artyzmu. Toteż publiczność, 
(kolwiek nieliczna, darzyła wyko- 
ców oklaskami i nie szczędziła 
iw uznania. 

Dziś w sobotę „Zazdrość* 
Arcybaszewa, a w niedzielę 4 b. m. 
Anna Karenina* 


— Z kinoteatrów. W „Czarach* 


ELŻBIECIE 


i w nader ciężkich dla nas chwilach okazali tyle zrozumienia 


i współczucia a w szczególności 


prałatem Szabelskim na czele, pp. Rościszewskim z Brzozy i wielu 
wielu innym, których niepodobna nawet tu wyszczególnić, skła- 
dają tą drogą najserdeczniejsze podziękowanie 


Na scenie występy artystów pod 
dyrekcją znanego artysty Kaczorow- 
skiego, które cieszą się wielkiem po- 
wodzeniem. 

W Odeonie idzie obraz Moskwa- 
Lwów. Na sconie występy tego same- 
go zespołu już od paru miesięcy. 


— Uroczystość Imienin Marsz. 
Piłsudskiego. W Piotrkowie organi- 
zuje się Komitet Obywatelski z inicja- 
tywy „Strzelca“ i Związku Legjonis- 
tów, celem uczczenia Imienin Marszał- 


br. 


Rto wygrał dolarówkę 


Nr. 529.330 wygrał 40.000 dol. 


Wygrały następujące numery do- 
larówek: 

40.000 dol. Ne 529.330. 

8.000 dol, Ne 82.356. 

3 000 dol. n-ry: 150 885, 33.552, 
451.133. 

1.000 dol. n-ry: 880 895, 775.497, 
446 189, 542.510, 194.740. 

500 dol. n-rv: 416445, 73 473, 
793 042. 560.059, 535 074, 772 388, 
727.433, 230.707, 281.015, 360.315. 

100 dol. n-rv: 867.096, 963.079 
155.015, 459.605, 746.642, 559.649, 
50990. 936 297, 492010, 204351, 
182639, 413.855, 827 544, 843.095, 
510.366, 790 051, 482 457, 458.379, 
889.916, 53.583. 210.726, 217.782, 
229983, 179.147, 887.502, 426.902, 
167 397, 697.338, 293.660, 939.784, 
192399, 635 166, 710.745, 995.115, 
99.194, 309.732, 843.343, 254.450, 
890.957, 951 943, 441.990, 995 033, 
183.170, 330.364, 756 463, 540 042, 
881.910, 856.985, 995 127, 925 377, 
384.044, 136.447, 86.103, 594.120, 
119627, 581.100, 765.416, 397.978, 
768.804, 573.934, 608 871, 530.275, 
313.525, 936 959, 687 235, 622.569, 
971.910, 655 788, 358 932, 613.185, 
403.622. 68.190, 30.979, 501 525, 
949 898, 550.745, 556.585, 390.993, 
190.978, 176.084. 


paniałe arcydzieło filmowe, dramat 
l „Braterstwo Krwi*. 


las owai prazaneratę! 


PODZIĘKOWANIE. 


Wszystkim, którzy oddali ostatnią postugę nieodżałowanej, uko- 
chanej Matce i Żonie 


«Te. 


ka Józefa Piłsudskiego dnia 19 marca || 


„DZIENNIK NARODOWY* 


jj Stołowa — Starka — Żytniówka 


BE. Crand Cardinal — Cordial Médoc 
ORZE. ZAŁ. 1846. 


a= NAN pW "PEP mp nl 


— Str. 3 


"WÓDKI - LIKIERY, 


e Banan — Morelówka 


. 


LIPIŃSKIEJ 


W-bnemu Duchowieństwu z ks. 
Lipińscy 


Pochody 3 i 4 b. 
zabronione 


Jak się dowiadujemy ze źródła 
urzędowego, władze zakazały wszel- 
kich demonstracyj ulicznych i pocho- 
dów w dniach 3 i 4 marca b. r. na 
terenie województwa łódzkiego. 


m. 


wina bordowskie i inne. 


Kartka wyborcza jak 
może wyglądać? 


Generalny komisarz wyborczy skie- 
rował do komisyj obwodowych wy- 
jaśnienie, że kartki do głosowania win- 
ny być koloru białego. Odcień koloru 
białego, gatunek papieru, umieszczenie 
w tekście kropki lub. plam, niedokład- 
ność druku i przeświecanie druku na 
drugą stronę. kartki — jest bez zna- 
czenia. 


Akrobatyczne popisy aero- | 
planu nad głowami 


W piątek, z okazji odbywającego | 
się w Piotrkowie, targu krążył czas 
dłuższy nad miastem aeroplan w ce- 
lach agitacyjnych przedwyborczych. 
Pilot wykonywał różne ewolucje i tak | 
zniżał lot aeroplanu, że ten prawie 
że nad głowami unosił się zwłaszcza | 
w okolicy Hali Targowej. 


Jakie będą rezultaty polityczne te- | .. 


go rodzaju agitacji, okaże się w dniu 
wyborów. Wczoraj jednak już ujawni- 
ły się „wyniki* tych akrobatycznych 
popisów. Oto, wskutek zbytniego zni- 
żenia lotu aeroplanu, płoszyły się ko- 
nie na targu, łamały dyszle, przewra- 
cały wozy, narażając właścicieli na 


Tego rodzaju propaganda lotnicza, 
połączona ze szkodą wyborców, nie 
powinna mieć miejsca,,a to w intere- 
sie bezpieczeństwa. 

Aeroplan może sobie krążyć, ale 
na pewnej wysokości, bez potrzeby 
narażania ludzi na straty i zwierząt 
na kalectwo. W Warszawie już od 
szeregu lat nie wolno lotnikom urzą- 


— Towarzystwo Rzemieślnicze 
w Piotrkowie zaprzecza pogłoskom o 
rozbiciu się jedności rzemieślniczej i 
zmianie frontu wyborczego, wzywając 
wszystkich rzemieślników do głosowa- 
nia na listę Ne 1. 

Faktem jest jednak, że w łonie 
tak licznego Towarzystwa, jak i Zrze- 
szenia Cechów, są zwolennicy także 
i Dwójki i listy Ne 24. Jak kto bę- 
dzie głosował, to już jest jego tajem- 
nica. 


Z ostatniej chwili. 


O tymczasową pod- 
wyżkę dla urzędników 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa. Wiceminister 
skarbu Grodyński: oświadczył de- 
legacji urzędników państwowych, 
iż departament budżetowy opracu- 
je projekt tymczasowej podwyźki 
płac urzędniczych na okres od 1 
kwietnia do 1-go lipca. Zadecydo- 
wano już, że w okresie tym pobo- 
ry urzędnicze zachowają wypłaca- 
ne już w pierwszym kwartale b.r. 
15 proc. dodatku. Również brana 
jest w rachubę możliwość powięk- 
szenia tego dodatku o dalszych 5— 
10 proc. Sprawa ta będzie osta- 
tecznie rózsrzygnięta między 12-ym 
a 16-ym marca. 


PRACOWNIA OBUWIA 


OBSTALUNKI i REERACJE. 
Wykonuje się szybko i solidnie 
po cenach przystępnych. 


CC. SBIKORSEI 


Piotrków, uL Legjońów 15 


KSIAZKI ODAZADNKÓW 


DLA ROBOTNIKÓW 


według wzoru, zatwierdzonego przez 
— Głównego Inspektora Pracy — 


SĄ DO NABYCIA 


wAdministracji „Dziennika Narodowego 


Porteiaoy, Pianina, Fisharmonjo 
i wszelkie instrumenty muzyczne 
STROI i NAPRAWIA 

FRACHOWICZ > 


straty. Wiele koni pokaleczyto się 
od złamanych dyszlów. 


| Piotrków, ul. Narutowicza 13. 


dzać żadnych popisów nad miastem. . 


Str. 4 


Obwieszczenie. 


Wydział Hipoteczny Sądu Okręgowego 
* w Piotrkowie obwieszcza, że po śmierci ni- 
žej wymienionych osób toczy się 


postępowanie spadkowe 
a mianowicie — po zmarłych: 


1) Erdmannie Buslerze, synu Karola, 
włuścicielu 2 placów N2N2 225 i 226, o- 
bejmujących po 177 sążni kwadratowych 
w dobrach «Część dóbr Ruda litera Ż po- 
wiatu Łódzkiego. 

2) Stanisławie Romankiewiczu, synu 
Wojciecha  wierzycielu-sumy 10,000 mk. 
polskich z procentami i ewikcją 1000 mk. 
polsk. zabezpieczonej na hipotece folwarku 


Sabinów lit. <A» pow. Częstochowskiego | 


rep. hip. NQ 119 b. 

3) Marcelim Janickim, synu Fryderyka, 
właścicielu działki gruntu, obejmującej 7 
mórg 150 prętów z dóbr «Bedoń vel Wiś- 
niowa Góra» powiatu Brzezińskiego rep. 
hip. N2 16. | 

4) Ludwice z Kapuścińskich I voto B1- 
jer Il voto Kociszewskiej, córce Jana, wła- 
Ścicielce placu mając: go frontu 40 łokci, 
a głębokości 80 łokci w dobrach Błeszno | 
AB. pow. Częstochowskiego rep. hip. N2 3. 

5) Tomaszu Rospędku, syau Wawrzyń- 
ca, właścicielu działka gruntu, zawierające- 
go przestrzeni 5 dziesięcin 299 kw. sążni 
wraz z prawami do wspólnych gruntów o 
powierzchni 1 dziesięcina 531 kw. sążni w 
<kolonji Borowa Nr I» pow. piotrkowskie- 
go rep hip, NS 21 h. 

6) Ludwiku Damaszke, synu Michała, 
współwłeścicielu osady młynarskiej Białko 
wice w dobrach Moszczenica A, powiatu 
Piotrkowskiego rep. hip. N2 2110. 

7) Rozalji z Witkowskich Grabowskiej, 
właścicielce niepodzielnej połowy dwóch 
działków gruntu: 268 sążni kwadr. i 102 
sążnie kw. z dóbr Zawiercie Kromołowskie 
pow, Będzińskiego. 

8) Andrzeju Wożniaku, synu Bartłomie- 
ju, jako współwłaścicielu 45 morgów grun- 
tu w dobrach <Osady w Rękawcu» pow. 
Brzeziński: go. 

9) Stan'sławie Tomczaku, sunu Stani- 
sława, współwłaścicielu placu Nr 66, prze- 
strzeni 130.3 sążni kw. w osadzie w do- 
brach Radogoszcz Nr 35, pow. Łódzkiego | 
rep. hip. Nr 10390. | 

10) Jakóbie Gutmannie, synu Chaima, | 
współwierzycielu sumy 6739 zł. 80 gr. z 
proc. i koszt*mi, zabezpieczonych na hipo- 
tece dóbr ‘Rzeki Wielkie i Małe, powiatu 
Radomskowskiego, rep. hip. N2 188. 

11) Herszu Binernie Lipszycu, synu A- 
brama, współałsścicielu reszty 6 działków 
gruntu o przestrzeni 2327 sążni kw, w do- 
brach Błeszno AB, pow, Często: howskiego. 

12) Księdzu Ignacym Dąbrowskim, sy | 
nu Bolesława wierzycielu sumy 1000 rubli 
z proc. i ewikcją 100 rubli zabezpieczonych 
na hipotece osady w dobrach Koluszki NS 
II, pow. Brzezińskiego rep. hip. N% 105 p. 

Termin do regulacji powyższych postę- 
powań spadkowych wyznaczony został na 
dzień 20 czerwca 1928 roku co do punktów 
2, 4, 5, 8, 9, 10. 11 i 12 w kancelarji Pi- 
sarza Wydziału Hipotecznego Sądu Okrę- 
gowego w Piotrkowie, co do punktów 1 i 
3 w kancelarji Marjana Byczkowskiego co 
do punktu 6 w kancelarji Feliksa Tadeu- 
sza Kokczyńskiego, zaś co do punktu 7 
w kancelarji Seweryna Żarskiego, Notarju- 
sza przy tymże Wydziale Hipotycznym, w 
którym to dniu osoby zainteresowane win- 
ny się stawić pod skutkami prekluzji, 


RKRNANKKKARA 


DU O CURZPICE 
rt pol aj 


DZIENNIK NARODOWY: 


ASA 


FEDEROWI(CZ 6 PALUGYAY - 


[el 


jedna z najstarszych i największych katolickich firm, 
POSIADAJĄCA WŁASNE WINNICE 
— i HURTOWY HANDEL WIN — 
POLECA 
PRZEWIELEBNEMU DUCHOWIEŃSTWU 
WINA MSZALNE, NATURALNE, STOŁOWE i SPE- 


WARUNKACH SPŁATY. 
ZNAKOMITE SZLACHETNE WINA TOKAJSKIE STARE, 
— — WYTRAWNE i SŁODKIE. 
WINA SZAMPAŃSKIE MARKI «PALUGYAYSEC». 
KRAKÓW, UL. PODWALE Nr. 6. 


— CENNIK i PROBKI WIN WYSYŁA SIĘ ODWROTNIE. — 


BEGG 
TGTS] 


L. 6277/25. 

Kurja Książęco-Biskupia w Krakowie stwier- 
dza, że p. Wojciech Marchwicki, właściciel firmy 
Skład win J na Federowicza i Palugyaya w dniu 
12 września 1925. złużył w tutejszym konsystorzu 
przysięgę, że rzeczona firma będzie dostarczać 
do Mszy św. prawdziwego naturalnego wina. 

Z Kurji Książęco - Biskupiej 
w Krakowie, dnia 12 września 1925 roku. 

Ks. A. Obrubański 


(Pieczęć) Kanclerz Kurji. 


PRZY. PODAGRZE 
REUMATYZMIE 
OKAZAŁY SIĘ TABLETKI 


TOGAL 
ŚRODKIEM 


ISCHIASIEJRĘR WOBÓŁACH, | 
GRYPIE lód cewy 


SPRÓBUJĘJE 
A PRZEKONACIE SIĘ 


à ROZPUSZCZA 
. KWAS MOCZOWY 


i GERHARD F. SCHMIDT. 

É WYTWÓRNIA PREPARATÓW FARMACEUTYCZNYCH 

ZURICH. MONACHIUM, BERLIN. WIEDEŃ, BUDAPESZT. 
TORONTO (KANADA). GDAŃSK 


przyjechał zespół damski kwartet 
do restauracji „ORISTAL” 

KNRARKKARNAKKKRNAKKNKNNNAKRARNA 

SMAKOSZE kę 


przy Hotelu Litewskim L. * w Piotrkowie 
całego Świata 


BAA ANATA a AVA i Aa JC VA aa A i JACY ACE ZAC TAAS 

ZAWIADOMIENIE, $ 

i od dnia l-go marca 1928 r. codziennie będzie i 

koncertować! 

Z poważaniem ZARZĄD. i 

zrównania w smaku herbata 

ana jest na dworze Króla 

kiego oraz n 
piją tylko 3 

ielsk: 
«= LIONSA 
RZEDSTAW ICIEL NA OLSKĘ: 
TEOFIL MARZEC, Warszawa, Marszałkowska 89. Tel. 53-46. 


worach europe jskich. 


Ang 
kich d 
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Do nabycia w sklepach 
kolonialnych 


Jada wade Drianikłarni” 


Niniejszem zawiadamiamy Szanowną Puliczność, iż DZIŚ 
a aa CY YYY NAZW ZYC N CN ALAN KAY AAYAC d 
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WYEIĘNEZENIĘAŁĘDNIC: 
HEMOGEN 


przetwor solara 


tinh 1 


Krajowe Towarzystwo 


MELJORACYJN 


Oddzial w Piotrkowie 
Kaliska 12, 2-gie piętro 
rozpoczyna swoją działalność z dnie 
5 marca 1928 r. 
Udziela pożyczek S-kom Wodnyj 
WYDZIAŁY: 
Meljoracyjny: drenowanie, 04 
szanie, nawadnianie, stawyjrybne ef 
Wodny, pomiarowy, drogowy, bud 
wlany, dostawa materjałój 


Kier. Oddziału inż, L. SIEKIE 


Perimuttera Ultramaryna 
jest bezwzględnie najlepszą i najwy 
datniejszą farbą do bielizny, wapi 

i celów malarskich. | 
Odznaczona na wystawach w Bruksd 
Medjolanie i Paryżu złotymi medalami, 
Wszędzie do nabycia!!! 


najnowsze aktualności 
w Bazarze Narodowyń 


t 
FE 
| Retyrowani UKŁADACZE DRE 
| znajdą stały dobry zarobek 
w Krajowem Towarzystwie Meljoras 
cyjnem Kaliska 12-4, 2 gie piętra 


inżynier L. Siekierko. 
Skradziono książeczkę wojskową wy- 
daną przez P, K, U. Piotrków 
na nazwisko Adolf Lirsz zamieszkały: 
w Bełchatowie, Stary Rynek L. 6 o- 
raz dowód osobisty wydany przez 
Starostwo w Piotrkowie. Powyższe 
dokumenta unieważnia się. 


a 


ARZĄD Koła Okręgow. P. M. S. 

w Piotrkowie poszukuje od zaraz 
wykwalifikowanej ochroniarki, ze skrom- 
nemi wymaganiami do ochronki miejskiej. 
Zgłaszać się: Biuro Polsk. Macierzy Szkol- 
| nej, Toruńska 5, od 9—2, a od 2—4-ej 
u przewodniczącej, Bykowska 63, II piętro 


 BEGCETNCZTCZEWERSZRCA) 


| Cena egzemplarza 
| 15 groszy. 


Reds :cja i Adm, „Dzien. Narod.*, Piotrków, ul. Piłsudskiego 71 parter (wejście od frontu) Biuro otwarte od godz. 8 rano do 7 pop A 


Drukarnia Narodowa 


Telef, 2t 
Wydawca : redaktis: Tomasz Pluta, 


